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GAZETA LWOWSKA
wychodzi każdego powszedniego dnia popołudniu.

Ceny prenum eraty:
W *  L w o w ie  bez dorę

czen ia  do domu . m ies .  zł. 2‘ — , kwart. 6"—  
c d o sta w ą  do d om u . m ies .  zł. 2 40, kwart. 7•—
Na p ro w in c j i  z prze

sy łk ą  po czto w ą . . mies. zł. 2 40, kwart. 7'—
Za g ran ic ą ies zł. 5 — , kwart. 15 -

Numer telefonu
i

A D R E S  R E D A K C JI  I A D M IN IS T R A C JI :  j1 C E N A  J
R E D A K C II  1 L W Ó W ,  U L .  ZIM OROW ICZA 15 1. p . N U M E R U  '

A D M IN IS T R A C JI j i!
21 17.

j

L is ty  należy frankow ać. — R e k la m a c je
mK on to  P K O  L w ó w otw arte  w olne  od opłaty. 10 gr.| j*  504.044

'
| R ę k o p isó w  nad esłan ych  nie zw raca się.

Ceny ogłoszeń:
Z a  1 w i e r s z  m i l i m e t r .  (6 » i ,  c m .  s z e r u  w  z w y k ł y c h  o g ł o s z e 
n i a c h  9 r  M ,  w  n a d e s ł a n e m  i w n e k r o l o g a c h  g r .  M ,  
w k r o n i c e ,  r e p e r t u a r ,  a z i a ł  p o s r o d a r c z y .  ? a s k i  w  t e k ś c i e  
g r. TO, p o d  n a g ł ó w k i e m  n a  p i e r w s z e j  s t r o n i e  zł. 1-— . Z a  
j e d n o  s ł o w o  w d r o b n y c h  o g ł o s z e n i a c h  g r. 10, k u p n o  
i s p r z e d a ż  s ł o w o  g r. U ,  m a t r y m o n i a l n e ,  k o r e s p o n d e n c j e .  
p r v w a t n e  s ł o w o  g r  20, ora poszukujących pracy g r. i .  
Z z a s t r z e ż e n i e m  m i e j s c  25 orc. ' a g r a n i c z .  o  M p r c .  d r o ż e i

Wyniki II. Zjazdu 
Polaków z Zagranicy.

II .  Z jaz d  P o la k ó w  z Z a g ran icy  za* 
k o ń czy ł  swe prace. U cz e s tn icy  powra* 
ca ją  już do k ra jó w  zamieszkania.

Z anim  nadejdzie  czas na syntezę 
obrad  i w y n ik ów  zjazdu, — je d n o  na 
leży podkreślić  i jed n o  nie ulega wat* 
p liw ości:  wszędzie, gd ziek o lw iek  nasi 
ro d acy  z zagranicy znaleźli się — w 
stolicy, czy na prow incji ,  wszędzie to ;  
w arzyszy  im pow szech ny entuzjazm 
społeczeństw a w kra ju  i zrozumienie 
roli, ja k ą  dla Polsk i  poza granicami 
R zeczy pospolite j  odegrać oni mogą,
— wszędzie też rodacy  nasi z zagrani* 
cv wyrażali  szczery podziw  dla wici* 
kie j pracy, ja k ą  współczesne pokole* 
nie w k ra ju  w y k o n a ło .  P rzedm iotem  
tego entuzjazm u b y ła  n ie ty lk o  G d y *  
nia ten cud pracy  i w ytrw ałości  poi* 
skie j — ja k  ją  rodacy  nasi nazwali,
— n iety lk o  W a rs z a w a ,  ale przede* 
w szystk iem  nasza św iad om ość  m o cy  

i wiara w siły, tem po życia i umieję* 
tność  p o k o n y w a n ia  trudności.

R o d a cy  nasi nie taili swego podzi* 
w u dla planow ości w walce z kryzy* 
sem gospodarczym , na w id o k  rozbu* 
d ow y miast, przem ysłu i szkolnictw a, 
a n ad ew szystko  dla  pow szechnego 
R ozu m ien ia  p o trze b y  o b ro n y  k ra ju .  
N a jw ię c e j je d n a k  tez  sz cz ę śc ia  w y w o * 
ła lo  w o js k o  polskie.

T o  zbliżenie współczesnej rzeczywi* 
stości do rzecz P o la k ó w  w dużej czę* 
ści Polski  dzisie jszej nieznających, 
przepo jenie  ich duchem dum y poi* 
sk ie j z dziel d o k o n y w a n y ch ,  zdobycie  
przez nich św iadom ości,  iż naró d  t 
k ra j  ich pochodzenia  w y trzy m u je  wy* 
ścig n a ro d ó w  kultu ralnych , a naw et 
w wyścigu tym n ie jed n o k ro tn ie  przo* 
duje, — oraz unaocznienie  naszemu 
społeczeństw u wielkości sił, k tó re  po* 
2a granicami Polski ,  Je j  gotowi są siu* 
=vć, w rozbudow ie  powagi Je j  imie* 
n >a w spółpracow ać, — to w ielka zdo* 
Bycz Z jazd u.

I g d y b y  nawet innych w y n ik ów  
h .  Z ja zd  nie dal, zbliżenie P o la k ó w  z 
obczyzny z Polak am i w kra ju  stanowi 
Łuobycz pierw szorzędnej wagi.

A  przecież to nie w s z y s tk o 1
B o  oto w rezolucjach Z ja zd u  widzi* 

^ 7  wyraźnie  założenia i środki dla re* 
p*2ac ji  zadań Św iatow ego Z w iązku 
Kolaków. W ś r ó d  nich znajdziem y za» 
ład n ie n ie  w y ch ow ania  i nauczania 
111 °d ziezy , o b ro n y  zaw od ow ych  inte* 

Polsk iego ro ln ika  i ro botn ik a ,  
° ud ow y życia gospodarczego sku.- 

riei^ * zagranicą, oraz kultural
jem ’ g° sPodarcze j w spółp racy  z kra* 
PolsU  r Vreszc' e zespolenia środ ow isk

Odezwa kanclerza Hitlera
do narodu niemieckiego.

B erlin ,  21 V I I I .  ( P A T ) .  W  związku 
z n iedzielnym  plebiscytem , wódz i kan 
clerz R zeszy  w ydał odezw ę do narou 
du, w k tó re j  m iędzy innem i czytam y: 

15*letnia w alka  naszego ruchu o 
władzę w N iem czech , uk o ń czon a  zo* 
stała v/ dniu  w czora jszym . Począw szy 
od n a jw yższego urzędnika Rzeszy, po 
przez całą adm inistrac ję ,  do k ierowni* 
ctwa n a jm nie jsze j m iejscow ości,  znaj* 
duje  się dziś Rzesza niem iecka w rę* 
kach  part ji  n a ro d o w o  soc ja lis tycznej.  
Je s t  to nagroda za niezm ierzoną pra* 
cę i za bezgraniczną of iarn ość .  D zię* 
k u ję  w szystkim , k tó rz y  w czoraj przy* 
czynili się sw oim i głosami do podkre* 
ś lenia  przed całym  światem  w ielkości 
państw a i ruchu na ro d o w o  socjalisty* 
cznego. Z adan iem  rnojem i nas 
wszystkich  będzie pogłębien ie  jedno* 
ści i p ozyskanie  w walce zdecydow a* 
ne j  i uporczyw ej reszty naszego na* 
ro d u  dla idei naro d o w o  socjalistycz* 
ne j.  W a l k a  o władzę w państw ie  za* 
k oń czo n a  została z dniem dzisiej* 
sr.yjn."

*  *  #

O  odezwie, ja k ą  H it le r  skierow ał 
w yłącznie  do sw ych to w arzy szy  par* 
ty jn y ch ,  wódz w skazu je ,  że zwycię*

stwo niedzielne zawdzięcza narodo* 
wcinu soc ja lizm ow i, a przedewszyst* 

kiem w szystkim  organizac jom  partyj* 
nym . M a ją c  do was n ieograniczone 
zaufanie — brzmi odezwa — zdecydo 
w any jestem  p o d jąć  na now o i pro* 
wadzić dale j walkę o duszę i jed n ość  
n a ro d u  n iem ieckiego. P o d o b n ie ,  ja k  
potrafi liśm y zd o b y ć  90 proc. narodu 
niem ieckiego dla  idei narodow ego so* 
cjaliztnu, musi się stać m ożliw e i sta* 
nie  się możliwe p ozyskanie  ty ch  po* 
zostałych 10 proc. Będzie  to  ostate* 
cznem u k o ro n o w an ie m  naszego zwy* 
cięstwa.

K O Ń C O W E  W Y N I K I  

G Ł O S O W A N IA .

B er lin ,  21 V I I I .  ( P A T ) .  K iero w n ik  
państw ow y  pleb iscytu  ogłosił  tym cza
sowe k oń co w e w yniki głosow ania. 
U p ra w n io n y ch  do g łosow ania b yło  
45.473.635. O d d a n o  g łosów  43.529.710 
(95*5 proc.) .  K a r te k  z napisem „ T a k "  
od d ano 38,362.760 (8 8  5 proc.) .  K a r te k  
z napisem „nie“ od d ano  4,274.654 (10  
proc.) .  N iew ażny ch  g łosów  872.296 
(1 i pól proc.) .

Zwycięstwo czy porażka.
P R A S A  Z A G R A N I C Z N A  O  W Y N I K A C H  P L E B I S C Y T U .

W ied eń , 21 V I I I .  ( P A T ) .  C ala  pra* 1 w czorajszego plebiscytu  w N iem *

zagranicą.

ki
°z u m ierny żg n je  ws2ystk im  wynl 

N j Prac Ujazdu m ogły  się podobać.
. m o rfy  one  W It u d z ić  entuzjazmu 

kich , ży w iołów  o d ś ro d k o w y ch  i ta* 
Cflje ' k t ó r y m  każdy sukces idei obe* 
twif. . ° l sk ą  rządzącej przynosi zmar*

Ci
lą

.Idą szukali s tarannie n iedom agam

sa w iedeńska określiła  w y n ik  plebis* 
cytu niedzielnego, ja k o  p ow ażną p o  
rażkę H itlera  i ja k o  d ow ód  rosnące* 

go niezadow olen ia . W y n i k  ten, ja k  
po d k reś la ją  dzienniki wiedeńskie  osią 
gnięty  został m im o w zm ożon ej pro* 
pagandy p rzed w yborcze j.

, ,N eues W r .  T a g e b la t t '4 uważa re* 
zultat głosow ania  za pierw sze niepo« 
wodzenie  naro d o w ego  socjalizmu. Sen 
o z jednoczeniu  narodu pod  znakiem  
sw astyki i o H itlerze , ja k o  p ro ro k u  
ruchu, k tó r y b y  o b e jm o w a ł  całe N iem  
cy, sk oń czy ł  się.

„ R e ich sp o st“ zamieszcza a r ty k u ł  p. 
t. „ M e m e n to " .  D z ie n n ik  stawia p y .  

tanie, czy H it le r  wyciągnie  w łaściw y 
w n iosek  ze swej porażki i czy uzna, 
że napięcie  łu k u  n aro d o w o socjalisty* 
cznego p rzek ro czy ło  już sw ój pu nk t 
k u lm in acy jn y , oraz że obecnie  ster za 
rów no w polityce  w ew nętrznej,  ja k  I 
zagranicznej musi b y ć  przerzucony w 
inną stronę.

G d a ń s k ,  21 V I I I .  ( P A T ) .  W c z o r a v  
sza prasa gdańska nazyw a w y n ik

czech w ie lk iem  zwycięstwem  H itlera . 
N a to m ia s t  soc ja lis tyczny „D anziger 
V o lk s s t im m e " ,  stwierdza, że opozy* 
c ja  przeciw ko H it le ro w i znacznie 
wzrosła, zwłaszcza w w ielkich m ia
stach portow y ch  ja k  H am b u rg ,  Bre* 
ma, K o lo n ja ,  B o n n ,  W ro c ła w .

M o sk w a , 21 V I I I .  ( P A T ) .  Prasa 
om aw ia jąc  rezultaty  p leb iscytu  z dnia 
19 sierpnia w R zeszy n iem ieckie j pod 
kreślą  p o d w o je n ie  się l iczby głosów , 
od d anych  przeciw ko regim ow i, oraz 

w zrost l iczby  g łosów  uniew ażnionych  
w p o ró w n an iu  z pleb iscytem  z ub. ro* 
ku „Z a  Ind u str ja l izac ju  przypisu je  
te zm iany w zrostow i w p ły w ów  kom u 
n istycznych , nazyw ając  w y n ik  plebis* 
cy tu  „w ielkiem  zwycięstwem  part ji  
kom u nisty czne j N iem ie c" .

B er liń sk i  k o resp o n d e n t  „ P ra w d y " 
iron izu je ,  że „w ynik i p leb iscytu  figu* 
ro w ały  przed ich op u b lik o w a n ie m  w 
n o ta tn ik u  G o e b b e ls a " .  „P ra w d a "  w 
k om entarzu  re d a k cy jn y m  twierdzi, że 
„do w y n ik ó w  cy fro w y ch  plebiscytu  
m c  należy przyw iązyw ać wagi".

k Wszyscy oczyw iście, starać się
, 4 znaczenie Z ja z d u  pom niejszyć.

j . -  -  J i a i a i n i i c  i i i v . w c / i w « f , ------->

opow iedzeń, dwuznaczności.  I rnt* 
: !  zn.ajdą je  naw et w ta k  w ielkie j rze* 
j-Y ,  ja k ą  b y ł  Z ja zd  i ja k ą  jest Świato* 

n ’ Z w ó z e k  P o la k ó w , a znalazszy, 
Skwapliwie w yolbrzym ią . T o  są prze* 

iez zaw odow i pom nie jszycie le  rzeczy 
^ e l k i c h  ży jących  z pesymizm u 1
czarnowidztwa

N ie m n ie j  nie z d o ła ją  z a p rz e c z y ć ,  że
n a wezw anie w imię w spólnego do*

bra, w imię pracy  dla chw ały  N a ro d u  
i W ie lk o ś c i  P aństw a P o lsk ieg o  — sta 
nęło w szystko , co czu je  po po lsku , co 
ży je  przyszłością Polski.

Ż y w io ło w y  entuzjazm, ja k i  ob jaw i* 
li nasi ro d acy  dla nazw iska Marszał* 
ka  Jó zefa  Piłsudskiego, tw órcy  siły i 
wielkości  Polsk i  świadczy, iż n iety lko  
m om entem  uczuciow ego uniesienia  się 
k ierow ali,  p rzy b y w ając  do kra ju ,  lecz 
poję li  d aleko  od k ra ju  ży jąc , najisto* 
tnie jsze  w alory  polsk iego  odrodzenia 
i ducha now oczesnego P olak a .

Będzie zadaniem  n o w y ch  władz 
Św iatow ego Z w ią zk u  P o la k ó w , b y  w 
ram y deklarac ji  ideow ci oraz uchwał 
Z ja z d u  wlać sw o ją  treść >, słow om  
dać wyraz czynu tw órczego i nieustan 
nego. W s k a z a n ia  są ja sn e :  czynny,
o f ia rn y  stosunek do spraw  polskich ,

szerzenie w śród swoich i ob cy ch  kul*
| tu ry  p o lsk ie j ,  budzenie szacunku dla 
i  w szystkiego , co polskie, wiara w mo« 
i ralne siły N a ro d u  P o lsk iego  i jeg o  po 
■ s łannictw o w śród narodów  świata.

S łow a te nie są now e, nie świeżo są 
o d kry te ,  ale po  raz pierw szy z b io ro .  

' wo i organizacy jn ie  p o d jęte  przez 
tych, k tó rz y  dla nich n ie jed no  już 
przecierpieli.

H asła  nie nowe, lecz znow u po raz 
pierw szy uznane za w spólne dla w szy 
stkich i ob ow iązu jące  — i przekazane 
tym, k tó rzy  zorganizow anej roli w bu 
d ow aniu  P olsk i  dotąd nie mieli.

T ru d n o  dla tych  fa k tó w  znaleźć 
i dość  silne w yrażenie! I r z e b a  ogrom* 
1 nego zacietrzewienia i gru be j łusk i na 
1 oczach, b y  je j  usiłować pom nie jszać .

L. T .

T E L E G R A M Y .
O F IC E R O W IE  P O L S C Y  N A  M A N E W *  

R A C H  W Ł O S K IC H .

B o lo n ja .  21 V I I I .  ( P A T .)  W cz o ra j  przy 
byli tu trzej  of icerowie polscy, którzy we
zmą udział  w manewrach apenińskich. W  
skład polskiej misji w o jsko w ej wchodzą 
pik. dypl.  Kaz. Jan ick i ,  ppłk. dypl.  Stan. 
Kopań ski  i kpt.  dypl.  Jasiński.

D A R  A M E R Y K A Ń S K IE G O  C Z E R W O 
N E G O  K R Z Y Ż A .

W aszyn gto n .  21 V I I I .  ( P A T . )  A m e ry k a ń 
ski C z erw o n y  K rzyż  przestał  pod  adresem 
Polski ego Czerw o nego K rzyża 5.000 doi. 
na akcję p o m o cy  dla of iar powodzi w P o l 
sce.

P O L S K I S A M O L O T  L Ą D O W A Ł  

W  N IE M C Z E C H .

B e rl in .  21 V I I I .  ( P A T .)  Polski sam olot 
sportow y, który, jak  w iadom o, podczas l o 
tu z W arszaw y do Paryża musiał nagle lą . 
dow ać w m ie jscow ości L iesdorf  z p o w o du 
uszkodzenia  motoru , wczoraj o godz. 19.55 
wystartował w dalszą drogę, zatrzym ując  
się jeszcze na lotnisku w T em p elh o f ,  celem 
nabrania  po trzebn e j  ilości paliwa.

M IN . B A R T H O U  P O JE D Z 1 E  D O  R Z Y M U

P ary ż. 21 V I I I .  ( P A T .)  A g e n c ja  IIav asa  

p o d a je ,  że według inform acy j prasowych 
minister spraw zagr. B a r th o u  ma udać się 
do R zym u w dniu 10 października. N a to 
miast w kolach m iarod a jn ych  twierdzą, że 
spotkanie  ministra B a rth o u  z premjcrem  
M ac D o nald em  nastąpi p raw d o p o do b n ie  na 
jesieni,  lecz ścisła data tego spotkania  nie 
została d otychczas ustalona.

B erl in .  21 V I I I .  ( P A T .)  N iem . B iu ro  Inf.  
donosi  z R zym u, żc wizyta min. B a rth o u  w 
Rzym ie w yznaczona została na 10 paździer
nika. W ia d o m o ść  ta nie jest  jeszcze u rz ę d o 
wo potw ierd zon a.

W IE L K IE  M A N E W R Y  A R M J1  
ST. ZJEDN.

N . Jo rk . 21 V I I I .  ( P A T .)  400.000 rezerwi
stów armji  regularnej i gwardji  narod ow ej 
weźmie udział w wielkich m anew rach w 
stanie N ew  Je rsey ,  k tóre  o d będ ą  się w 
pierwszych dniach września. B ę d ą  to pierw 
sze m anew ry w his to r j i  S tan ó w  Z je d n o c z o 
nych z a k ro jo n e  na tak olb rzym ią  skalę.

N IE M C Y  N IE  Z A K U P IŁ Y  Z B O Ż A  
W  ZSSR.

L o n d y n .  21 V I I I .  ( P A T .)  W ed łu g  komu- 
nikatu, og łoszon ego przez m ięd z y n a ro d o 
wy d orad czy  kom itet  zbo żow y, żadna u* 
mowa sow iecko-niem iecka odnośnie  n a b y 
cia przez N iem cy  nadw yżki zbo ża  so w ie
ckiego w roku 1935 n ic  została zawarta. 
D elegat  sowiecki ośw iadczył,  że N iem cy  w 
roku ub. zakupiły  nadw yżkę zboża so w ie
ckiego, lecz  na rok 1935 nie u sta lo no  ża
d nych p lanó w .

S T . Z J E D N . P R Z Y S T Ą P IŁ Y  D O  M IĘ 
D Z Y N A R O D O W E G O  B IU R A  P R A C Y .

G enew a. 21 V I I I .  ( P A T .)  D y r e k to r  m ię
d zyn aro d o w eg o  B iu ra  pracy  otrzymał o f i 
c ja lne  zawiadom ienie,  podpisan e  przez p re 
zydenta R oosevelta  o przystąpieniu S ta n ó w  
ż je d n .  do M ięd zy n aro d o w ego  B iu ra  Pracy .

B A Ł T Y C K A  K O N F E R E N C JA  E K O N O 
MICZNA.

T allin .  21 V I I I .  ( P A T . )  D n ia  31 bm . ro z 
p o czyna ją  się w T all in ie  ob rad y  piątej  b a ł 
tyckiej k o n feren c j i  ek o n o m icz n e j .  W  o b r a 
dach ma wziąć udział z górą 150 przedsta
wicieli  sfer g osp od arczy ch  E sto n j i ,  Łotwy 
i L itwy. . ,,
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Wiadomości bieżące.
Wtorek21

sierpnia 1934

J o a n n y  
Ju tro : T y m o te u s z a  
W sch ód  s ło ń c a  4.27 
Z achód  „ 18.50

T E A T R  W IE L K I.
Nieczynny.

T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I -
Ponied zia łek  godz. 19.30 ,,G d y b y m  chcia* 

ła " .
W to re k ,  godz. 19.30 „ G d y b y m  c h c ia ła ' .  
Ś ro d a  godz. 19.30 „G d y b y m  ch cia ła" .

K I N O T E A T R Y :
A P O L L O :  „N iebieskie  p taki" .  
A T L A N T I C :  „Platynowa b lo n d y n k a " .  
C A S 1 N O : „ S y m fo n ja  serc" .
C H l M E R A :  „Ta jem n ica  białego piekła"

i „R om ans sekretarki" .
C O L O S S Ł U M :  „W ielki  ja rm ark  śmie*

chu "  z B ro n is ł .  B ron ow skim
K O P E R N I K :  „C zib i" ,  oraz rew elacy jne 

dodatki i B a r th o u  w Polsce.
M A R Y S I E N K . Y :  „Jennie  G erh ard t"  oraz 

rewia.
M O Z A :  „ C asan o w a" .
P A Ł A C E :  „Cału j  mnie jeszcze" .
P A S A Ż :  „Buster naw arzył p iwa" i rewja. 
P A N :  „Przygoda na L id o” oraz „ R aa jo *  

stacja  W .  P. N .“ .
R A J :  „Pat i P a tach on  ja k o  kompozytom

Tzv “ -S T Y L O W Y :  „N o c  w Kairze oraz rewja. 
S W I T :  „Pocałun ek  przed lustrem" i

„Czterech uciekin ierów ".
S Ł O N C E :  „ K in o m a n ja k " ,  oraz rewja. 
C C 1 E C H A :  „Człow iek , który wrócił"

i rewja.

W Y S T A W Y
W iosenn a w paw. 5 na T argach  W sch .  
Pieniądza P ol. w B k u  G o s p .  K ra j . ,  Koś* 

ciuszki 1.
F o to g rafji m łodz. szk. śr. w M ie j .  M uz. 

Przem. A rt . ,  H etm ańska  20.
Pam iątek M ickiew iczow skich w galerji  

Z a k ła d u  N a r ó d .  im. O ssolińsk ich , ul. Osso* 
l ińskich.

M U Z E A :
N a r o d o w e  im. kr.  Ja n a  III . ,  G a le r ja  Nar. ,  

M . Hist. , Z b io r y  O rzechow icza ,  M .  Dzie* 
duszyckich za uprz. zgłoszeniem.

M iej. P rzem . A rły st. godz. 10— 13. 
Lubom irskich  11 — 14.
Stauropigji w dnie powszednie .
N auk. T o w . im. Szew czenki 10— 14.
U k r .  N a r. za uprz. zgł.
P an o ram a R acław icka od  9 do zm roku. 

 o -------

KOMUNIKATY.

Pogłoski o tajnych układach.
M IĘ D Z Y  Z S S R . A  C H IN A M I I J A  P O N J Ą  A  W .  B R Y T A N J Ą .

— Z  rozgłośni lw ow sk. P olskiego R ad ja.
K o n cert .  W  środę, o godz. 17.15 usłyszą 
rad jos łu chacze  szereg utw orów  B rew ala ,  A l  
beniza,  G ra n a d o sa ,  Senail le ‘a i Poppera .  w 
w y ko n a n iu  znakom itego w iolonczel is ty  De* 
zyder ju sza  D an ezow skiego .  A k o m p a n iu je  T .  
Seredyń sk i .  — „W eso ła  P iątka" to chór 
lw ow skich rtw ellersów , k tó ry  pod kierów* 
nictwem  Z b .  L ipczyńsk iego  zyskał sobie  
rozgłos w całej  Polsce i uw ażany jest  za je* 
den z na jlepszych  tego ro d z a ju  chórów . W  
środę us łyszym y o godz. 20.12 k on cert  tego 
zespołu, oraz orkiestry  m andolin istów  „Hej*  
nal  — „M ag ja  s ło w a" .  Z n an y  prelegent 
dr. W .  B a rb a s z  mówić będzie w środę o 
godz. 21.02 o inagji  s łowa. — „Pan z Krze* 
m io n e k " .  W  czwartek, dnia 23 bm. o godz. 
18.15 zawita do rozgłośni iw ow skie j  rmstrz 
T w a rd o w sk i ,  k tóry  l iczne w y p raw ia jąc  cu«( 
da, rozśmieszy wszystkich, s łu cha jących  
au d y c j i  pt. „Pan z K rz em io n ek " .  T ek st  1 
muzykę do tego s łuchowiska u ło żył  pro f .  
W ik to r  H au sm an.

— K ino*rew ja „M arysień ka". D ziś  i w 
dnie następne nadal  graną będzie arcywe* 
so la  rew ja  pt. „T o  wszystko dla w as" ,  cie* 
sząca się n iebyw ałem  pow odzeniem  w wy* 
k o n a n iu  całego zespołu rew jow ego stolicy .  
N a  ekranie  film pt. „ Je n n y  G e rh a rd " .

— Jeszcze  3 dni w ystaw ia kino*rew ja  
„S ty low y " ul. Szaszkiew icza 5, cieszącą się 
ogrom nem  po w o dzen iem  rewję „Jedziem y 
na R iw ierę" .  P iękna ta rewja, z łożona 
jes t  z nad er d ow cipnych skeczy, nie widzia* 
ne jeszcze we Lwowie, oraz inscenizacje 
w zruszające  do łez,  uzu pełnia jąca  się w naj* 
now sze piosenki  i braw urow e tańce w wy* 
k on aniu  światowej sławy duetu „Gasto* 
n ó w " .  N a  ekranie ulubieniec o b o jg a  płci  
R a m o n  N o v a r r o  w ju b ileu szo w ej  p ro du k c j i  
„M etra"  „ N o c  w K a irz e " .  J a k o  po żegnalna 
p r tm je ra  od czwartku zesp ołu pod kier. 
St .  Z ielińskiego arcy m elo d y jn a ,  wesoła ,  w 
pięknych d ekorac jach  operetka „N aju ko* 
ch ańsza  żona m aharad ży" ,  muz. prof. Pio* 
trow skiego.

KRONIKA MIEJSKA.

W ezw an ie  d o  b . uczniów  II . szko* 
ly  realnej. B yłych  uczniów  II. szk oły  
realnej (d ziś X I . gim n. p ań stw .), ewen  
tualnie ich rod ziców , p rosi d yrek cja  
gim nazjum  o listow ne podanie ich 
udziału w  w alkach o niepodległość  
P o lsk i  lub w ob ron ie L w ow a — ce» 
Iem w ydania księgi pam iątkow ej.

D o  Ju gosław ji. W  dniu 5 w rześnia  
b. r. odjedzie w ycieczka do Jugosła* 
wji. U czestn icy  w ycieczki zatrzym ają

M o sk w a , 21 V I I I .  ( P A T ) .  A g en c ja  
Tassa  zaprzecza w iad om ości,  rozpo* 
wszechnianej przez ja p o ń sk ą  agencję 
prasow ą w T ientsin ie ,  że został za* 
w arty  n ow y  ta jn y  układ m iędzy rzą?  
dem sow ieckim  i chińskim . W ia d o *  
mość ta p o zbaw ion a  je s t  wszelkich 
podstaw.

T o k io , 21 V I I I .  ( P A T ) .  A g en c ja  
R e n g o  ogłasza k o m u n ik a t  jap ońsk ie*  
go m inisterstw a spraw' zagranicznych, 
zaprzeczający  w iad om ościom , lozpo* 
w szechnianym  przez koresp o n d en tó w  
zagranicznych o tern, że m iędzy W i e l  
ką  B ry ta n ją  a Ja p o n ją  toczą się roko* 
w an ia  w spraw ie układu politycznego. 
P o g ło sk i  te, ja k  przypuszczają  w  mi* 
nisterstwde spraw  zagr. p o w stały  pra* 
w d o p o d o b n ie  w sk u te k  zam ierzonej 
w izy ty  związku przemysłowców bry» 
ty jsk ich  w Ja p o n ji .  W iz y ta  przemy* 
słow ców  b ry ty js k ic h  ma charakter  

wyłącznie  ek onom iczny  i niema nic 
w spólnego ze spraw am i politycznemL

Ja p o ń s k ie  m inisterstw o spraw zagr. 
pode jrzew a o rozpow szechnianie  tych 

j  w iad om ości  k oresp o n d en ta  „B er liner  
T a g e b la ttu "  F ab iu sa ,  w ed ług  k tó reg o  
dawne w aru nki  porozu m ienia  anglo* 
ja p o ń sk ie g o  zostaną w zasadzie utrzy 

j mane. O becn ie ,  zdaniem F ab iu sa  cho* 
I dzi o utw orzenie  s tre fy  zdem ilitaryzo* 
1 w anej na po łu d niow y ch  F ilip in ach  i 

i  w A u stra l ji ,  dale j,  iż W ie lk a  Bry*. 
j  tan ja  uzna rep u blikę  m andżurską, żt* 

Ja p o n ja  ew ak u u je  C h in y  północne, 
: a W ie lk a  B ry ta n ja  A z ję  środ kow ą, 
J że porzucony  zostanie ob e cn y  plan 

ograniczenia  zbro jeń  m o rsk ich  i każ* 
de państw o będzie m ogło bu d ow ać ty 

! le okrętów , ile uzna za potrzebne. N a  
j w y p ad ek  k o n f l ik tu  ja p o ń s k o  sowiec* 
, k iego  na D a le k im  W s ch o d z ie ,  W ie lk a  
! B ry ta n ja  ma zachow ać przychylną 
| neutralność, k tó re j  m a przestrzegać 
! rów nież Ja p o n ja  na w y p a d e k  k o m  
j fl iktu  angielsko  sow ieck ieg o  w  A zji  

środ k ow ej.

Zatarg o kolej wschodnio-chińska.
M osk w a, 21 V I I I .  ( P A T Y  O trzym a* 

no tu w iad om ość z C h a rb in a  o no* 
w ych arsztow aniach sow ieckich  urzę* 
d n ik ó w  na ko le i  w schodn io*ch iń skie j 
na stac jach  Im yanpo , Socsingtse, 
Taipinglie .

T o k io , 21 V I I I .  ( P A T ) .  A g en c ja  
R e n g o  donosi ,  że w ministerstwie 
spraw  zagr. ośw iadczono, iż v lado* 

mości o zerwaniu s tosu n ków  dyplo* 
m atycznych  m iędzy Z S S R .  a Republi*  
ką m andżurską nie od p o w iad a ją  rze* 
czywistości, choc iażby  z tego wzglę* 
du, iż p om ięd zy temi dw om a pań*

stwami niema o f ic ja ln y ch  s tosu n k ów  j 
d y plom atycznych .

L o n d y n , 21 V I I I .  ( P A T ) .  K o resp o n  j 
dent R eutera  w T o k io  donosi ,  iż we* 
dług ośw iadczenia  czynników* miaro* 
d a jnych , rząd jap ońsk i  zaprotestu je  u 
rządu sow ieckiego przeciwrk o  ogłoszę 
niu w dniu 18 b. m. przez agencję 
T ass  p ro je k to w an y ch  cen kup na i 
sprzedaży oraz innych szczegółów ro* 
k o w a ń  o przekazanie  w ładzom  man* 
dżurskim  w schodn io*ch iń skie j liii j i 

k o le jo w e j.

się przez dzień 6  września w W ie d n iu ,  
7 września w G raz u , 8 września w  
A b a c j i  i p rzybędą do Sussaku  w dniu 
9  września. T am  nastąpi podzia ł  wy* 
cieczki do rozm aitych  ką pielisk  Dal* 
m acji,  w  k tó ry ch  uczestnicy spędzą 
trzy  tygodnie . D n ia  30 września na* 
stąpi p o w ró t przez Z agrzeb  i Buda* 
peszt do W ied n ia .  D ro g ę  z W ie d n ia  
do D a lm a c ji  od b ęd ą  uczestnicy auto* 
karam i. Zgłoszenia  do 25 sierpnia b. r. 
p rz y jm u je  S y n d y k a t  D z ie n n ik arzy  
lw ow skich , tel nr. 67*88 od godz. 10 
do 18, oraz P o lsk ie  B iu ro  P od ró ży  O r  
bis.

W y cieczk a  w  Sadki w G organ ach  
i na D ob oszan k ę. Polsk ie  T ow . Ta* 
trzańskie  O d d zia ł  we L w ow ie  organi* 
żuje trzyd niow ą w ycieczkę w S ad ki 
w G o rg a n a ch  i na D o b o s z a n k ę  w 
dniach 24, 25 i 26 b. m. W y c ie c z k a  
w yjed zie  ze Lw ow a 23 b. m. o godz. 
14‘45 do N ad w o rn e j ,  W  wycieczce 
m ogą wziąć udział ty lk o  utryści wpra 
wni. U d z ia ł  w wycieczce k osztu je  3 
zł. od oso by . Zgłoszenia  p rzy jm u je  i 
wszelkich in form acy j udziela sekre* 
tar ja t  T o w . Lw ów , ul. A k a d e m ick a  
23, w godzinach od 11 do 13 i od 18 
do 20. Z głoszen ia  p rzy jm u je  się do 
środy b. m. włącznie.

O d w ołana w ycieczka. P ociąg  popu 
larny, k tó ry  miał w y jechać  23 b. m. 
do G d y n i  został odw ołany.

W ażn e dla ek sp orterów  do H olan*  
dji. W  biurze Iz b y  przemysłowo*han« 
dlow ej są do przeglądnięcia przepisy  
dotyczące  now ej holend ersk ie j  tary fy  
celnej (L .  13272/1. p o k ó j  nr. 6 ) .

W ażn e  dla ek sporterów  do S zw aj' 
carji. W  biurze Iz b y  przem ysłow o* 
han d low ej je s t  do oglądnięcia  lista to* 
w arów  zakazanych  do im portu  w  
S zw ajcar ji .  (L . 12922/1. p o k ó j  N r. 6).

*  *  <:

S am ob ójstw o. W c z o r a j  około godzi 
ny 21‘30 na dw orcu  głów nym  na I I I .  
peronie rzucił się pod nadjeżdżający  
p ociąg  em erytow an y palacz k olejow y  
P io tr Lichw iarz, zam. p rzy  ul. K rólo* 
wej Jad w igi 30. K oła p arow ozu odcię* 
ły  mu obie  nogi, tak , że zm arł on na 
m iejscu. W  pół god zin y  później na  
torze kolejow ym  p rzy  ul. Ź ród lan ej. 
P od  p ociąg  to w aro w y , zd ążający  z 
D w o rca  głów nego na P odzam cze rzu* 
ci ła się 15*letnia Z o fja  Sternberg, 

zam . p rzy  ul. Ź ródlanej 62. K oła pa* 
row ozu  od cięły  jej lew ą rękę, poza* 
tern doznała on a szeregu k ontuzyj. 
Lekarz P ogotow ia odw iózł ją W groź* 
nym  stanie do szpitala.

W y p a d e k  na K leparow ie. W c z o r a j  
przd południem  A d am  M azu rkiew icz ,  
właściciel realności przy ul. Z ło te j  15, 
przeprow ad zał rem ont sw o jeg o  domu 
x w szedł na rusztowanie, by dozoro* 
wać ro b o tn ik ó w . W  pew nym  momen* 
cie p o tk n ą ł  się i spadł na b ru k , dozna 
ją c  z łamania kręgosłupa. O d w iez io n o  
go do Szpitala powszechnego.

*  *  *

T em p eratu ra w e L w ow ie w ynosiła  
dziś o godz. 7 rano + 1 5 *5 ,  ciśn. atm. 
733*81. O  godz. 13 temp. + 2 2 *8 ,  ciśn. 
atm. 734*06. W c z o r a j  wieczorem o g. 
21 te‘mp. + 1 5 *4 ,  ciśn. atm. 732*13.

Z KRAJU.

M in ister kom unikacji w  Katow i* 
cach. D o  K ato w ic  p rzy b y ł  z W arsza*  
w y M in is ter  k o m u n ik ac ji  B udkiew icz . 
P. M in ister  baw ił  w K atow icach  
przez k i lka  godzin , poczem w towa* 
rzystw ie d y re k to ra  kolei państw o* 
w ych G ro sse ra  w y jechał  do G oieszo*  
wa na inspekcję  tam tejszej sz k o ły  szy 
bow co w ej.  Z  G o le sz o w a  p. M in is ter  
w y jech a ł  do C ieszyn a  i Z eb rzy d ow ic ,  
skąd  wieczorem  od jechał  z pow rotem  
d o  W a rsz aw y .

W y b o ry  do rad y  m . w  K ielcach.
W  dniu 19 b. m. od b y ły  się w y b o ry  
rad nych do rady m ie jsk ie j w Kielcach. 
G ło so w a n ie  o d b y ło  się w  zupełnem 
sp o k o ju .  W y b o r y  przy nios ły  znacz* 

ny sukces liście N r.  1. (P o ls k i  B lo k  
G o s p o d a rcz y ) ,  k tó ra  na ogólną  ilość 
40 m and atów  uzyskała  33 t. j.  80 prc. 
R esz ta  m and atów  przypadła : P P S .  3, 
S tro n . N a r .  2, Z je d n o cz e n i  s joniści  1, 
A gu d a  1. Z aznaczyć  należy, że skład 

d otychczasow ej rad y  m ie jsk ie j ,  liczą* 
cej 33 rad nych przedstaw iał się nastę* 
p n ją co :  Str. N ar .  11, B B W R . 5, P P S .  
4, daw na fra k c ja  rew o lu cy jn a  1, bez* 
p a rty jn i  1, A gu d a  6, s joniści  5.

Z jazd  in stru k to rów  straży  pożar* 
nej w  T arn o p o lu . Z jazd  in struk torów  
pow . straży  p ożarn ych  w ojew ództw a  
tarnop olsk iego , od b ył się pod prze* 
w odnictw em  prezesa zarządu okręgu  
Z w . straży  p ożar, w icew ojew od y Ka* 
zim ierza G in tow t * D ziew ałtow skiego. 
Po ob rad ach  o d b yły  się na strzelnicy  
P W . zaw od y strzeleckie korp usu  te» 
chnicznego ok ręgu  tarnopolskiego. 
Przeniesienia służbow e w  w oj. tam o*  
polskiem . O statn io  zostały  d okonane  
następujące przeniesienia służbow e w  
działach d rogow ym  i w eterenaryjnym  
adm inistracji państw ow ej. K ierow n . 

pow . zarz. drogowrego w  B uczaczu ,

inż Franciszek  Perzew irski,  przenie* 
s io n y  został do U rz ęd u  w ojew ódzkie* 
go w T a rn o p o lu  i m ianow any  k ie r o 
w nikiem  oddziału drogow ego, kiero* 
w n ik  pow. zarz. d rogow ego w Lubli* 
nie, inż. Je rz y  W a s ile w s k i  na stanowi* 
sk o  k iero w n ik a  powiat, zarządu d r o 
gow ego w B uczaczu ; referendarz we* 
te ry n a ry jn y  w U rz ęd z ie  w o jew ódz* 
k im  w T a rn o p o lu  Czesław  Lew icki na 
takież s tan ow isk o  do U rz ęd u  woje* 
w ód zkiego  po lesk ieg o  w Brześciu 
n,'Bugiem; radca w U rzęd zie  woje* 
w ód zkim  lw ow sk im  G o th a rd  Koczo* 
row ski na stanow isk o  pow iatow ego 
lekarza w etery n ary jn eg o  w R ad zieck i'  
wie; pow. lekarz weteryn. T e o d o r  
Jag iełłow icz  został przeniesiony z Ra* 
d ziechow a do Trem b ow li ,  oraz p. o. 
pow. lek. weteryn. w T re m b o w li  Ste* 
fan K ró l  został przeniesiony  do U rzę  
du w o jew . w T a rn o p o lu ,  ja k o  refe* 
rendarz weter.

W y cieczk a  M ięd zyn ar. K on gresu
G eo g rafó w  w  Z agłęb iu  N aftow em .
Baw iąza  na terenie w oj.  Stanisławo* 
w skiego  od k i lk u  dni grupa uczestn i
k ó w  M ię d z y n a ro d o w e g o  K ongresu
G e o g ra fó w  w y jechała  wczoraj ze Sta* 
nis ław ow a i przez S try j  udała się do 
Z a g łę b ia  N afto w eg o .

Z w yżk a m arki niem . So b o tn ia  zwyż 
ka m arki niem. na giełdach europei* 
skich zanotow an a została  na giełdzie 

w arszaw skie j d op iero  w czora j.  M ia* 
now icie  w p o rów n a n iu  z n otow an ia  
mi piątkow eini kurs B er lin a  podniósł 
się dość  znacznie, b o  z 206 30 do
208*25. W  P aryżu B er lin  5*95 i pół. w 
L o n d y n ie  12*81, w  Z u ry ch u  120*30.

Z lik w id ow an y strajk  w B orysław iu .
T rw a ją c y  od 7 tygodni s tra jk  w war* 
sztatach m echanicznych H en ig a  i Sk 
w Bory sław iu , został w czora j przy in* 
terw encji  Iz b y  p ra co d aw ców  zlikwi* 
dow any. R o b o tn ic y  uzyskali  podw vż 
kę płac i z d n iem  21 p o w ra ca ją  do 
pracy.

O k rad zion a cerkiew . W  Staruni 
po w iat  N a d w o rn a  włamali się niezna 
ni dotychczas  spraw cy do m iejscow e 
cerkwi i skradli  ze s k a rb o n k i  kw otę  
o k o ło  44 złote.

Ś w ię tokrad ztw o w K ra k o w ie .  U b ie  
głej nocy  w kościele  O O .  Karm elitów  
w K ra k o w ie  nieznani spraw cy d oko* 
nali św iętokrad cze j kard zieży  w o tów  
przy słynącym  cudami obrazie  w ka* 
plicy  M a tk i  B o s k ie j .  Z ra b o w a n e  wota 
przed staw ia ją  w artość  k i lk u  tysięcy  
złotych, je d n a k  ja k o  z ab y tk i  h istory* 
czne b y ły  niezm iernie cenne, pocho* 
dziły  b ow iem  z czasów  kró la  W ła d y *  
sława H erm ana , za łożyciela  świątyni.  
Z ło cz y ń cy  p ra w d o p o d o b n ie  zakradli 
się do kośc io ła  o zm roku i korzysta* 
ją c  z o s ło n y  rusztow ań, ustaw ionych 
wew nątrz św iątyni zakradli się do za* 
k ryst j i .

Z a b ity  złoczyń ca. W  Spasie, pow. 
D o l in a  d w ó ch  p o steru n k ow y ch , patro 
lu jący ch  te oko licę  natknęło  się  na 
znanego a w an tu rn ik a  M ich ała  Kowal* 
czuka, k tó ry  w idząc po lic ję  u k ry ł  się 
za węgłem  domu. a następnie  ostrze* 
l iw ując  się począł uciekać w pola. Po* 
s terunkow i użyli  broni,  raniąc awan* 
tu rn ik a  w  płuco. K o w a lcz u k  przenie* 
s io n y  do dom u rodziców  w k rótce  po 
tern zmarł.

z e  Św i a t a .

P o lsk a  h arcerk a w  więzieniu czes* 
kiem . W  sądzie p o w iatow ym  w Bo* 
gum inie  o d b y ło  się przesłuchanie  9 
św ia d k ów  w  spraw ie 18*letniej harcer 
k i p o lsk ie j S te fa n j i  Janu szew skie j  ze 
Sk rzeczonia ,  pozosta jące j  pod  zarzu* 
tern w yw ieszenia  na drzw iach kościo*  
ła w Lutyrt ji  N iem ie ck ie j  ulotki,  za* 
w iera jące j p ogróżki pod  adresem miej 
scow ego pro bo szcza  naro d o w o ści  cze 
skie j.  P rob oszczow i temu lud ność poi 
sk a  zarzuca n ie lo ja lne  od noszenie  się. 
Ja n u sz ew sk a  została aresztow ana w 5 
d n i po w yw ieszeniu  ulotk i,  nask u tek  
doniesień  pew nej k o b ie ty  Januszew * 
sk a  zosta ła  zatrzym ana w więzieniu, 
a p ro k u ratu ra  p rzy g o to w u je  przeciw 
nie j  oskarżenie.

W z ro s t  k u rsu  p ożyczk i stabiliza* 
cyjn ej. W  N . Jo rk u  w rto ra j nastąpił 
d alszy w zrost kursu  polskiej 7  proc. 
p ożyczk i stabilizacyjnej. K urs ten wy« 
nosił 117 i 1/8 w od setk ach  nominał* 
uej w artości.
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Giełda z dnia 21 sierpnia.
LWÓW -  GIEŁDA ZBOZOW A.

W i G .O d zie  ob ro ty  w pszenicy, życie i 
mace. Pszenica nieco potaniała, natomiast 
jęczmień ;  drożał.  T e n d e n c ja  naogół  utrzy 
mana. usposobienie  sp o k o jne .  Pszenica dw. 
(cer.y paritas P o d w o lo cz y sk a )  17— 17.25, 
( lo co  w .-.eon Lwów) 19.25— 19.50, zbiorow a 
1 5 . 2 5 ^ ’.5 .5ę .  17.50— 17.75, jęczm ień dworski 
14.25— i-, 4i\ przemiałow y 15.50— 13.75,
14.” 5— ’ 5, Jen 4 0 — 41. Inne kursy niezmie* 
nione.

G I E Ł D A  P I E N I Ę Ż N A .

Bez  . b i  tów. D o la r  poza G ie łd ą  zł. 5.20.

W A R S Z A W A  -  G I E Ł D A  P I E N I Ę Ż N A

D e w iz y :  Belg ia  124.25, B erl in  211, G dań sk  
17 3 . i0. K c l a n d ja  355.50,  Londyn 26.62. N. 
Jo r k  kabel 5.22 3/4, N . J o r k  czeki 5.21 1/4, 
Paryż 54.y9 Praga 21.97, S z w a jca r  ja  172.70, 
V  ochv 45 45. Papiery  pań stw o w e: 5 prc.
poz. konwers. 64.50,  6 prc. poż. dolar. 67.75 
4 prc. poż. dolar.  53.60, 7 prc. poż. stabiliz. 
6 S .15. A k c je :  B a n k  Polski 86, L ilpop 9 .70— 
9.- 5. S iarasho w icc  10.75. D o la r  w obrocie  
prywatny i w W'arszawie 5.18.

T E L E G R A M Y .
W E L K I  P O Ż A R  P O D  B E R L I N E M .

Berl in .  21 V I I I .  ( P A T .)  W  Sp andaw ic 
po d  B e n i n e m  w ybuchł  w czoraj popołudniu  
wielki  p ; ż a r  w stoczni. Pastwą o g n o  padła 
z n a c z n a  ilość żaglówek, m otoró w ek  i in» 
n y c h  I g i i z i .

O B R A D Y  G Ó R N I K Ó W  F R A N C U S K I C H

Paryż. 21 V I I I .  ( P A T . )  W  dom u syndy* 
katów w Lens o d b y ła  się k o n feren c ja  infor* 
mace r.a ro bo tn ik ó w , w które j  wzięło u» 
dziad .•■kolo 1.200 delegatów  departamentów  
Pa s  de Calais i N o rd .  W  czasie ob rad  se* 
kretarz federac ji  g ó rników  Legay skreślił 
p r z e b i e g  w ypadków  w Leforeste ,  p ię tnu jąc  
d w u l i c o w ą  działalność  przyw ódcó w  koinu* 
n is t y c z n y c h .  którzy w kartce przesianej do 
stra jku jących  gó rn ik ó w  polskich w tekście 
f i a n c u s k i m  przestrzegali  przed oburzeniem  
lud ności ,  a jed nocześnie  w dopisku polskim  
za c h ę ca l i  do k o n ty n u o w an ia  strajku. W  za* 
kończeniu przemówienia  Legay  oświadczył,  
że wydarzenia  w Leforeste b y ły  wynikiem 
m a c h i n z c y j  pracodaw có w  i p o l i c j i ,  celem 
\vv\v. ; a r j a  w op i ni i  pu bliczne j  odruchu, 
sp rzy ic iącego  maspwemu wydalaniu robo* 
tników polskich.

N O W A  P O D S T A W A  O B L IC Z A *  
N I A  W A R T O Ś C I Z Ł O T A .

W  dniu 17 sierpnia b. r. weszło w 
życic  rozporząd zenie  M in istra  skarbu, 
k tó re  postanaw ia, że wartość złota 
ob liczana będzie  na podstaw ie cen 
czystego złota na giełdzie w L o n d y 
nie i przeciętnego kursu  w y p ła ty  na 
L o n d y n  na giełdzie w W arsz aw ie .  
W a r to ś ć  jednego gram a czystego zło
ta  będzie  ogłaszana z k oń cem  każde* 
go miesiąca na miesiąc następny w 
M o n itorze  Polskim .

Dokoła afery żyrardowskiej.
N I E Ś C I S Ł E  I  T E N D E N C Y J N E  W I  A D O M O S C I  W  P R A S I E  F R A N C .

P ary ż , 21 V I I I .  ( P A T ) .  A g e n c j a  nadużyć p. B ou ssaca  na szkodę Za* 
H av asa  podała drogą rad jo w ą nastę* k ładów , m nie jszości p o lsk ich  akc jo* 
pu jącą w iad om ość  z W a rs z a w y :  Se* j nar ju szów  i państw a. Je d n y m  z tragi*
kretarz gen. tow. franc. poi. w Żyrar* i cznych prze jaw ów  tych  sz kod liw ych  
dow ie V orm ersch , oraz dyr. handl. te* I s tosu nk ów  i m etod, w y w ołu jący ch  nie 
goż tow. C a en  w dalszym ciągu prze* j p o k ó j  publiczny, b y ło  zab ó js tw o w 
by w ają  w więzieniu. | kw ietn ia  1932 dyr. zakładów  K o ehle-

Tow arz y stw o  to od wielu lat b y ło  | ra- J uż na rozprawie sądow ej,  wszyst* 
przedm iotem  atak ó w  prasy  polskie j .  | k ie . te n iezdrowe stosunki zostały uja* 
M n ie jszo ść  a k c jo n a r ju sz ó w  polskich  I wnione. 
uważała, że w iększość fran cuska  rzą* 
dzila w sp osób  sprzeczny z interesa
mi tow arzystw a. W ię k s z o ś ć  francuska 
odpow iedziała , że tego rodza ju  pro* 

wadzenie p o zw oliło  utrzym ać towa* 
rzystw o m im o ciężkiej sytuacji,  w ja* 
k ie j się znalazła w iększość przedsię. 
b iorstw  tek sty ln y ch  w Polsce. N azna* 
czenie sekw estru w dniu 8 marca b. r. 
n o rb a w ilo  w iększość fran cu sk ą  m o 
żności zarządzania sprawami tow arzy 
stwa. je d n o cz e śn ie  R ząd  polski  oska* 
rżył tow arzystw o o nadużycia  skarbo* 
we.

D n ia  4 sierpnia b. r. został podpi* 
sany  układ arb itrażow y m iędzy wię* 
kszością  i m nie jszością  akc jonar ju*  
szów Ż yrard ow a. Prasa polska  przy* 
jęła przychylnie  ten układ, lecz nastę* 
pnie o f ic ja ln y  organ ,,G a ze ta  P o lsk a "  
p o trak tow ał  arb itrów  polskich , ja k o  
z d ra jcó w  O jczy z n y .  N a s k u te k  tych 
aktów  prezes „A m ities  Internationa* 
les“ L ed n ick i  popełni! sam ob ójs tw o.
R z ąd  po lsk i  wszczął następnie proces 
k a rn y  pod pretekstem  nadużycia  za* 
ufania  przez grupę francuską w  je j 
praw ach w iększości.

*  *  *

W a rs z a w a ,  21 V I I I .  ( P A T ) .  W o b e c  
nieścisłego i tend ency jnego przedsta* 
wienia przebiegu spraw y żyrardo* 
w sk ie j  przez agencję  H avasa . P olska  
A g e n c ja  Teleg raficzna  stwierdza, co 
następuje :

Spraw a Ż y rard o w a od d aw na po* 
rusza ca.łą op in ję  p o lską  z po w od u

Z  początkiem  b. r nask u tek  w y stą
pienia grupy a k c jo n ar ju sz ó w  polskich  
wydz. handl. Sądu okr. w W a rsza w ie  
decyz ją  z 8 m arca b. r. ustanow ił  nad 
zakładam i sekwestr. U s ta n a w ia jąc  ten 
sekw estr  Sąd stwierdził  w m oty w ach  
swej decyzji,  że d otychczasow a gospo 
d arka  zarządu poza narażeniem  towa* 
rzystwa i ak c jo n a r ju sz ó w  na straty, w  
m etodach  swoich w kraczała  w dziedzi 
nę k o d e k su  karnego. W  tych o k o licz 
nościach p. M arce l i  B ou ssac  przepro* 
wadził pertrak tac je  i wstępną um ow ę 
dla zawarcia układu p o lu bow n eg o  z 
reprezentantam i części p o lsk ich  akc jo*  
n arjuszów . Pow yższe ro k ow ania ,  po* 
b y t  w tym  celu p. Boussaca  w Polsce  
w pobliżu gran icy  oraz sfinalizow anie  
ostatecznego układu, u trzym yw ane b y  
ły przed władzami państw ow em i i są* 
dow em i oraz op in ją  publiczną do 
ostatnie j chwili w ścisłej ta jem nicy. 
O s o b y ,  przewidziane w układzie  po lu  
b o w n y m  na superarbitrów , m ianow i* 
cie b. m inister A u g u st  Z alesk i  i ksią* 
żę Janusz  R ad ziw ił ł  od m ó w iły  udzia* 
łu w tej sprawie. W  tym  stanie rze* 
czy szereg a k c jo n a r ju sz ó w  w ystąp ił  
na drogę sądow ą, dla zabezpieczenia 
sw ych interesów. W s z y s tk ie  pow yż- 

sze ok o liczności  nie m o g ły  oczyw iście  
mieć wpływu, bez względu na jakie* 
k o lw ie k  interw encje , na wstrzym anie  
p ostępow ania  karnego, w k tó reg o  d o 
tychczasow ym  w y n ik u  dw aj dyrekto* 
rzy pp. V erm ersch  i C aen  zostali 
aresztowani.

Wywiad z kand. Schuschniggiem
w prasie włoskiej.

W ie d e ń ,  21 V I I I .  ( P A T ) ,  W c z o r a j  
o godz. 15 o d jech ał  do W ł o c h  kan* 
clerz A u s tr j i  dr. Schuschnigg.

R z y m , 21 V I I I .  ( P A T ) .  Przed wy* 
jazd em  do F lo re n c ji  kanclerz  Schu* 
schnigg udzielił k oresp o n d e n to w i wie 
d eńskiem u „G io rn a le  dTtalia  wyw ia 
du, w k tó ry m  zaznaczył, że jego  rząd 
w ierny  l in j i  po lityczne j i dziedzi* 
ctw u o trzym anem u p o  zabitym  kan* 
clerzu D ollfu ss ie ,  realizować! będzie 
cele po lityczne  i ekonom iczne, o któ* 
re w alczył D ollfuss .  R ząd  Schu* 
schnigga p o d ją ł  w szelkie  k ro k i ,  by 
stłum ić p o czynania  terorystyczne  i za

pewnić A u str j i  bezpieczeństw o i nie* 
I podległość.

J W  spraw ie rozm ów  z prem jerem  
| M u sso lin im  kanclerz S chu schnigg  za* 
j przeczył fan tasty czny m  p o głosk o m , 
i jakie u k azały  się w prasie  zagranicz* 
| nej w zw iązku z temi rozm ow am i I 
' w izytą  wicekanclerza Stahrem berga za 
I znaczając, że od rozm ów  tych nie nale 
| ży oczekiw ać żad nych n iespodzianek, 
j W y w ia d  sw ó j zakończył kanclerz  za* 
i znaczeniem, że w spółp raca  w łosko* 
i a ustr jacka  ma na celu k on so lid a c ję  po 
| lcoju i w spółpracę  ekonom iczną. Za*
: sada rozszerzenia uk ład ów  zawartych

w R zy m ie ,  leży na l in ji  politycznej 
Schu sch nigga i przystąp ienie  do tych 
uk ład ów  innych k ra jó w  staje  się z 
dniem  każd y m  coraz bardzie j w sk a
zane i aktualne.

Program radiowy.
W to r e k ,  21 sierpnia. 

Lw ów . G .  16: „ G o n d o lie r ę "  rep. muz. Celi  
ny N ah lik .  17: S k rzy n k a  P K O .  17.15:  K o m  
cert kameralny. 18: P ogadan ka bu dow lana. 
18.15: A r je  i pieśni w wyk. E. M o ssakow * 
skiego. 18.45: F e l jc to n  turystyczny. 19:
R ozm aitośc i .  19.15: U tw o ry  fortepianow e. 
19.50: W ia d .  sport 20 .02 :  M inuty  po ety ck ie  
20 .12 :  P łyty .  20 .35: O d czyt.  20 .45: Dzień* 
nik wieczorny. 20 .55: K o n cert  muzvki poi* 
skie j .  22 .30: O d czyt.  22 .45 :  Płyty.

Ś r o d a ,  22 sierpnia.  
Lw ów . G o d z .  6 .30 :  A u d y c ja  poranna.

11.57: Sygn ał  czasu. 12.05: Przegląd prasy. 
12 .10: Płyty.  13: D ziennik  po łu dnio w y.
13.05: O rkiestra  sa lonow a. 14: G iełd a .
16: M u zy k a  lekka. 17 Skrzynka pocztow a 
dla dzieci . 17.15: K o n cert  lo l is tó w  1S:
18.15:  K o n cert  popula m y .  18.45: „W spo* 
mnienia leg io n o w e" .  19: R ozm aitości .  19.15. 
P łyty .  19 .50: W iad .  sport. 20 .02: Fe ł je to n  
aktualny. 20 .12: K on cert  muzyki lekkiej.
20 .50:  D ziennik  wieczorny. 21 .02: Odczyt.  
21 .12 :  K o n cert  solis tów. 22: Kwadrans lite* 
racki. 22 .15 :  M u zy k a  taneczna.

Soort i Wychowanie Fizyczne
Strzelec  wysfępuj‘e z L ig i?  C r a co v ia  po* 

d o b n o  otrzym ała list od  s iedleckiego Strzel*
! ca, w k tórym  ten ostatni rezygnuje  z przy* 
j jazd u C ra co v i i  do Sied lec  na mecz o mi*
I strzostwo Ligi,  gdyż Strzelec w y co fu je  się 

z dalszych rozgryw ek l igowych.

M ec z  piłkarski P o ls k a — Ju g o s ław ja  W
na jb liższą  niedzielę od będ zie  się w Biało* 
grodzie  m iędzypaństw ow y mecz p.łkarski 
P o ls k a — Ju g o s ła w ja .  Polska reprezentacja 
wyjeżdża do Ju g o s ła w ji  w czwartek rano.

W a lk i  o wejście do Ligi.  W  ubiegła nie* 
dzielę ro zp o czę ły  się w Polsce  walki o wej* 
ście do Ligi.  W a lk i  — jak  w iadom o — to* 
czą się w czterech grupach.

W  pierwszej grupie o d b y ły  się dwa spot* 
k ania .  C h w ilo w o  zatem p ro w ad zą :  I.egja
po znań ska  i toru ński  G ry f ,  a trzecie i czwar 
te mie jsce za jm u ją  warszawska G w iazd a 1 
łód zki  Ł T S G .

W  grupie drugiej pierwsze m iejsce zaj* 
m uje  Ś ląsk  przed k rakow skim  G rzegórze*  
ckim. M istrz  K ie lc  jeszcze  nie grał.

W  trzecie j  grupie w yznaczone spotkania  
nic  d oszły  do skutku.

W  czwartej grupie o d b y ł  się ty lko  jeden  
mecz W K S .  Śm ig ły — W K S .  B rześć ,  zakoń* 
czo ny  zwycięstwem W iln ia n  3 :1 (2 :0 ) .  Pro* 
wadzi zatem w rozgryw kach Śm ig ły  przed 
Brześciem . M istrz  B ia łe g o s to k u  jeszcze nie 
grał.

OPERATOR

Doc. Dr. A. GRUCA
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T A J E M N I C Z Y  SZEPT - !
(C ią g  dalszy.)

Z  chwilą, gdy przy jrzała  się mu, lęk ją  opuścił ;  
pozostało  natom iast uczucie litości, że ta k a  słaba 
istota ży je  sam otnie  w lesie, ja k  In d jan in ,  b o  choć 
wygląd jego przypom inał tze rw o n o sk ó reg o ,  lecz miai 
regularne rysy  i duże, szeroko otw arte  oczy białe* 
go człowieka. P om im o n ieo kreśloneg o dreszczyku, 
ja k im  ją  prze jm ow ał jego  w id ok , zaciekaw ienie  je j  
wzrastało.

B ył u b ran y  niemal, że w łachm any. N o s i ł  obci* 
słe spodnie  z je len ie j skóry , według m o d y  in d y jsk ie #  
poprzecinane w k i lku  miejscach. N a  nogach  miał mo* 
k asyny. O d z ian y  był w kurtkę,  k tó re j  ręk aw y  po* 
darły  się na strzępy, bow iem  b y ły  obcięte  aż do ra* 
mion i ob nażały  jeg o  długie w ąskie  ręce, ta k  samo 
ja k  i twarz op alone  słońcem.

O b e jrz aw szy  go d okładnie  poraź drugi, wydało 
się dziew czynie dziwnem, że w ogóle  zdecydow ał się 
pow tórnie  je j  ukazać i podejść  ta k  b lisko . Z ało ży ł  
ręce i patrzył na nią tak im  s p o k o jn y m  i niewzruszo* 
nym  w zrokiem , ja k g d y b y  p rzyp atryw ał się jak iem u  
rzadkiem u ok azow i ro śl in y  lub  dziw acznem u drze* 
wu, a m e ludzkie j istocie. R ó ż y  zrobiło  się  nieprzy* 
jemnie. Z n ik ła  litość, k tó rą  poprzednio  odczuwała 
dla n iezna jom ego. Z ap o m n ia ła  o o k ry w a ją cy ch  go 
łachm anach, nie zwracała już na nic uwagi, poza 
je g o  aużem i jasn em i oczam i i p ociąg łe j tWarzy o ry
sach ostro rzeźbionych .

— N a  co oni p o lu ją ?  —  zapytał  ją .  P o co  ta k  ga* 
lo p u ją  w n o c y ?  C z y ż b y  ro b .l i  ob ław ę, na  lwa g ór

sk ie g o ?  A le  chyba nie osacza się lwa, bez s fory  | 
p s ó w ?  j

Łatw ość z jak ą  się w yp ow iad ał,  sw o bod a jego  j 
m owy, zadziwiły R ó ż ę ;  w skazyw ało  to na um ysł w^* ! 
kszta łcony, żeby zaś człow iek d obrze  w ych ow any, j 
p raw d op od ob n ie  naw et w ysoce kulturalny, żył w ten ' 
sposób  w lasach — w ydaw ało się je j  coraz bardzie j j 
zastanaw iającem .

— Ścigają  złodzie ja, k tó ry  się włamał do domu j 
m o jego o jca  — odpow iedzia ła  mu.

W y g lą d a ło ,  ja k b y  nie zrozum iał je j  przemowie* 
nia, b o  okazał zgorszenie.

— W i ę c  na człow ieka p o lu ją ?  C zy ż  istnie ją  rze* 
czywiście  ludzie, k tó rzy  ścigają drugich przez całą 
noc, tak  ja k  dzikie  zw ierzęta?

— A le  czy tego nie rozum iec ie?  — pow tórzyła . 
T e n  zb ó j dosta ł  się do naszego dom u i ukradł masę 
p ieniędzy.

— I za to  m a ją  mu zabrać ż y c ie?  Przecież nawet 
za m il jon  d o larów  nie m ożna stw orzyć now ego ist* 
nienia . Ż y cie  nie k u p u je  się na targu.

Pom yślała , że ma n ied obrze  w głowie.
— C z y  p rzy jechahści  tuta j,  a b y  spędzić lato  

na  łonie  n a tu ry ?  — spytała  nagle, zm ienia jąc temat 
rozm ow y.

. Z atrzep ota ł  ręką. R ó ż a  nie wiedziała czy chce 
w ten sp osób  potw irdzić  je j  przypuszczenie, czy też je  
odrzucić. P os iad ała  je d n a k  sp o ry  zasób pew ności 
siebie. N a leża ła  d o  rzędu dziewcząt, k tó re  z urodą 
i w d ziękiem  k o b ie cy m  łączą  b y stro ść  um ysłu m ę
sk iego. R o zm aw iała  więc z n iez n a jom y m  tak , ja k b y  
to  na  je j  m iejscu czynił co w b o y ,  te rro ry zu jący  wro* 
ga w y m ierzon y m  w  niego rewolw erem .

—  G d y  w as zob aczyłam  —  ośw iadczyła mu

szczerze — m yślałam, że jesteście  dzikim  Indjani* 
nem.

W z ru s z y ł  ram ionam i, da jąc  do zrozumienia, że 
je j  zdanie nic go nie obchodzi,  a R ó ż a  pom yślała, że 
zaczyna b y ć  znudzony.

— Przysłuchiw ałem  się nagonce — rzekł zimno. 
Siedząc na tym  pniu  słyszy  się niem al w szystko , 
co się dzie je  w dolinie. W s z e lk ie  od g łosy  ziemi, 
dźw ięki w yd aw ane przez drzewa d ochodzą tutaj, 
n ies ione wiatrem. T o  sam o b y w a na brzegach doliny . 
Je s t  to rodzaj stacji  podsłuchow ej.

Przysunął się do pnia  i oparłszy na nim  rękę 
p o d n ió s ł  do góry  głowę, przy b iera jąc  tę samą pozy* 
cję , w  jak ie j  go u jrzała  pierwszy raz. P rzy m knął  
oczy. T w arz  mu złagodniała. W y g lą d a ł  teraz ja k  
cz łow iek  po g rą żon y  w g łęb o k im  śnie.

N o ,  teraz ch y b a  s ły sz y c ie?  — odezwał się, 
da jąc  je j  znak, żeby  się do niego zbliżyła. Pochyliła  
się n ad  pniem. U s ły s z a ła  szmer w iatru w śród sosen 
i c ichy p o m ru k  w iew iórk i,  przebud zone j galopem 
jeźd źców  nocy . D o c h o d z i ł  ją  też je d n o sta jn y  i m e
la n c h o l i jn y  szum małego w odospadu. U św iad om iła  
sob ie  je d n a k ,  że cz łow iek s to ją cy  o b o k  nie j s^/szy 
coś  innego.

— . :n wilk, k tó rego  wycie s łychać tam w do* 
lin ie  — rzekł — to  stara wilczyca. M a  ona ty lk o  
trzy  p azu ry  na lew ej przednie j łapie. Jeszcze tydzień 
temu zagryzała cielęta na ferm ie  W ils o n a ,  urządzono 
na nią ob ław ę i zapędzono ją  w góry . Tym czasem  
wilczyca zdecydow ała się po w ró cić .

—  C z y  przebyw aliście  w  ranczu W i ls o n a  ty 
dzień te m u ?

—  B y łem  b lisk o .
( C .  d. n .)
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

IX .  K m . 2649/33. S tro na zob ow iązana 
n iew lasnow olna  Lea R o h aty n  i tow. E d y k t  
l ic y ta c y jn y  oraz wezwanie do zgłoszenia 
w ierzyte ln ośc i .  N a  wniosek A k c y jn e g o  B a n  
ku  H ip o tecznego  we Lwowie ja k o  5 rat po 
9 0 9  zł 9 0  gr.  zpn. ltd strony egzekw ujące j  
o d będ zie  sijf d n ;a 23 października 1934 o 
godz. 11 przedpoł.  sala 3 w b iurze N r . 7 
S ą d u  grodzkiego m iejskiego we Lwowie u!. 
S ąd ow a 7 na zasadzie uchwałą z 25 wrze* 
śnia 1932 zatwierdzonych w aru n k ó w  licy* 
ta c ja  nas tęp u jących  rea ln o śc i :  Ks. gr. gm. 
miasta Lwowa. W h l .  2192/1. O z n .  realn . :  
rea ln ość  m ie jska  przy  k o ń cu  ul. Torosiew i*  
cza 1 or j .  9*11 po ło żon a  bez  1. k on s .  skła* 
d a jąca  się z pb .  lk. 936/2, "937, 938 i pgr. 
581/2, 585, 586,  587/2, 589, 591/2, 592/2,
584/2, 7110, 7111 i 587/3 o łączne j  pow. 
17302 m kw., na k tóre j  s to ją  b u d y n k i  w 8 
g ru pach . W art .  szac. wraz z przynaleźn. 
129608.20 zł. N a jn iższa  oferta 64804.10 zł. 
D o  realności  whl. 2192/1 ks. gr.  gm. m. 
L w o w a n ależą  następujące  p rzy n ależn o ść : :  
16 szt. okien, 4 szt. drzwi,  żelazna latarnra 
i 506 szt. ż ło b ó w , oszacow an e na 1208 z”. 
P o niże j  na jn iższe j  oferty  sprzedaż nie na* 
stąpi. S ąd  okręgow y we Lwowie ja k o  sąd 
h ip o te czn y  zanotu je  w yznaczenie  terminu 
l ic y tacy jn eg o .  N ie ru ch o m o ść  pow yższa  ob» 
c iążon a jest  prawem d ożyw otniego  użytko* 
wania 1/8 części z p o ło w y  czyli 1/16 części 
n a  rzecz Lei R o h a ty n  oszacow an em  na 
14544 zł. 80 gr., które  nab yw ca  ma przy jąć  
b e z  po liczenia  na cenę kupna.

K o m o rn ik  Sąd u  G r o d z k ie g o  m ie jsk iego 
R ew iru I X .

Lw ów , 13 czerwca 1934. 4106/K

Km. I. 1016/3-ł. Obw ieszczenie .  K o m o rn ik  
Sądu grodzkiego w Stanis ław ow ie rewiru I. 
e gzeku cy jnego  m a jący  ka n ce ła r ję  w Stani* 
s ławowie przy  ul. Sap ieżyń sk ie j  8 na zasa* 
dzie 602 art. kpc. ogłasza, że vr dniu 30 
s ierpnia 1934 od godz. 11 przedpoł.  w Sta* 
nis ław ow ie  przy  ul. G ro ttg era  na żądanie 
F irm y  Leizor G r i f fe i  w Stanis ław ow ie ul. 
K ościu szki  1. 4  odbęd zie  się l icytac ja  publi* 
czna ru cho m o ści  należących  do zobow iąza* 
n ych  L uizy  G eller ,  Jo a n e tty  K an arek ,  Ju l j t  
M ad fu ss ,  Eugen ji  i M o jż e sch a  G e l lc ró w  w 
S tanis ław ow ie ui. G ro ttgera ,  sk łada jących  
się z urządzenia dom ow ego i fortepianu 
f irm y J ó z e f  B a u m b a ch ,  o szaco w an ych  na 
1084 zl., k tóra  rozpocznie  się od p o ło w y  
cen y  oszacow an ia .  Sp is  rzeczy i szacunek 
ta k o w y ch  p rze jrzany  być m oże w dniu t 
m ie jscu  l icytac ji .

fv.umui nik  Sąd u  G ro d z k ie g o  R ew . 1.
Stan is ław ów , 6 sierpnia 1934 4226/K

V 8289/32 I I I .  Km. 268/33. S tro na  zobo* 
w iązana A r e n  H u n d ert .  E d y k t  l ic y ta cy jn y  
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelno* 
ści . N a  w n io sek  prot .  F irm y  M . B .  Se in fc ld  
w Stanis ław ow ie s tro n y  egzekw ujące j  odbę* 
dzie  się dnia  2 6  września 1934 r. o godz. 
13.30 przedpoł.  w sali posiedzeń  tut. S ąd u  
g rodzkiego w biurze N r . 31 na zasadzie za* 
tw ierd zon y ch  warunkówf l icytacja  następu* 
ją c y c h  rea ln o śc i :  Ks.  gr. Stan is ław ów . W h l .  
35/56 części  whl. 409. O zn aczen ie  re a ln o ś c i : 
par.  bu d. 390,  par.  bu d. 391, par.  gr.  168 o 
łączne j  powierzchni 1200 mtr. kw. wraz z 
bu dynkam i przy ul. Se delm a jerow skie j  7. 
W a r to ś ć  szac. w raz z przynal.  33.549 zł. 50. 
N a jn iż s z a  oferta  25.003 zł. D o  realności  
w hl.  409 ks.  gr. gm. kat  S tan is ław ó w  nale* 
żą następujące  p rzy n ależno śc i :  2 b u dy n k i
m ieszkalne m urow ane, 2 b u dy n k i mieszkał* 
n e  drew niane i 2 b u d y n k i  gospod arcze ,  o* 
szacow ane w 35/56 częściach na 2 5 .5 *0  zł. 
25 gr. P on iże j  n a jn iższe j  ofer ty  sprzedaż 
n ie  nastąpi.

K o m o rn ik  S ą d u  G ro d z k ie g o  R ew . III-
Stan is ław ó w , 20 l ipca 1934. 4218/K

V .  164/34 I I I .  K m . 7004/33. S tro n a  zobo* 
w iązana O z ja s  G o ttcsm an  i Pepa G ottes*  
mar. w  Stan is ław ow ie .  E d y k t  l ic y ta cy jn y  o* 
raz wezwanie do zgłoszenia  wierzytelności.  
N a  w n iosek  f il j i  A k c y jn e g o  B a n k u  H ipote*  
cznego w Stan is ław o w ie  s tro n y  egzekwują* 
cej  od będ zie  się dnia  26  września 1934 o 
godz. 10.30 przedpo ł.  w sali p o sied zeń tut. 
S ą d u  grodz, w b iurze N r .  31 na zasadzie 
zatw ierdzon ych w aru n k ó w  l icytac ja  nastę* 
p u ją c y c h  realności  Ks.  gr. S tan is ław ó w . 
W h l .  722. O zn aczenie  re a ln o śc i :  pbud . 24 i 
p b u d .  23/2 o łączne j  po wierzchni 334 mtr 
kw . wraz z bu dynkiem  przy  ul. B a r o n a  
H irscha  L. or j .  4. W a rto ś ć  szac. wraz z 
p rzyn ależ .  73.450 zł. N a jn iż s z a  oferta  36 .725 
zł .  D o  realn ości  whl. 722 ks. gr. Stanis ła* 
w ó w  n a leżą  następujące  p rzy n ależn o śc i :  bu* 
d y n e k  , m ieszkalny jed n o p ię tro w y ,  murowa* 
n y ,  studnia i śmieciarka, oszacow an e na 
M .8 5 0  zł. P oniże j  na jn iższe j  o fe r ty  sprzc* 
d aż  nie nastąpi.

K o m o rn ik  Są d u  G r o d z k ie g o  R ew iru  I I I . 1
Stan is ław ó w , 10 lipca 1934. 4219/K

V .  939/32 I I I .  Km. 3511/33. S tro n a  zobo* 
w iązana Eis ig  Katz  i Pepa Katz. E dy k t  li* 
c y ta c y jn y  oraz w ezwanie do zgłoszenia  wie* 
rzytelności .  N a  w niosek  A b r a h a m a  W erfel  
s t ro n y  egzekw ujące j  od będ zie  się dnia 26 
września 1934 o godz. 12.30 przedpoł.  w 
sali  posiedzeń tut. Sądu gr. w biurze N r .  31 
na zasadzie zatw ierdzon ych w arun ków  licy* 
tac ja  nas tęp u jących  rea ln o śc i :  Ks.  gr. Zn*
gw ozdz. W h l .  1806, 1834. O zn aczenie  rcal* 
n o ś c i :  pbud . 277/2 o po wierzchni 1 a. 51
mtr. kw.,  pgr.  152/2 o po wierzchni 5 a., sta* 
now iące  je d e n  zw arty  k om p leks  wraz z za* 
bu d o w an iam i.  W a r to ś ć  szac. wraz z przy* 
n a leż  4 .000 zł. N a jn iższa  oferta  2666 zł.  80 
gr. D o  realności  whl. 1806 i 1834 ks. gr  
gm. kat. Z agw ozd z  należą nas tęp u jące  przy*

n a leż n o ś c i :  dom  zb u do w an y  z drzewa, nie* 
w y ko ń c z o n y ,  w y ch o d ek  i 12 drzewek owo* 
co w ych ,  oszacow ane na 3349 zl. Poniże j  
n a jn iż s z e j  oferty  sprzedaż nie nastąpi.

K o m o r n ik  Sąd u G ro d z k ie g o ,  R ew iru  111.
Stanis ław ów, 25 l ipca 1934. 4220/K

X I I .  3662/29 I I I .  Km. 622/33 V .  E. 1344/33. 
S t ro n a  zob ow iązan a  C y la  T a n n e  w Stani* 
s ław ow ie ul. K azim ierzowska. E d y k t  licyta* 
c y jn y  oraz wezwanie do zgłoszenia wierzy* 
te ln ości .  N a  w niosek  G a l icy jsk ie j  K asy  O* 
szczędności  we L wowie strony  egzekwują* 
cej odbędzie  się dnia 26 września 1934 o 
god z.  12 przedpoł.  w sali  posiedzeń  Sądu 
grodz, w b iurze N r . 51 na zasadzie zatwicr* 
d zonych warunków' l icytac ja  następujących  
rea ln o śc i :  Ks.  gr. S tanis ław ów . W h l .  546. 
O zn aczenie  rea ln o śc i :  pbud. 494/1, 494/2,
492,  493 i pgr. 249 o łączne j  przestrzeni 
1276 mtr. kw. wraz z zabu dow aniam i przy 
u licy  Kazim ierzow skie j  L o r j .  26  i róg  u L  
K rz y w e j.  W a rto ś ć  szac. wraz z przynależ. 
141.000 zł. N a jn iższa  oferta  70 .500 zł. D o  
realności  whl. 546 ks. gr. gm. Stanisławów* 
n a le ż ą  następujące przy n ależn o śc i :  bu d ynek  
m ieszk a ln y  dwu piętrow y, m urow any, budy* 
n ek  m ieszkaln y  parterow y z drzewa, budy* 
n e k  g o sp o d arczy  parterow y, m uro w any, 
b u d y n ek  go sp o d arczy  ja k o  szopa drewnia* 
na i śm ieciarka b e to no w a, ustępy drewnia* 
ne ,  oszacow an e na 114.200 zł. Poniże j  naj* 
niższej o fe r ty  sprzedaż nie nastąpi.

K o m o rn ik  Sąd u  G r o d z k ie g o  R ew iru  II I .
Stan is ław ów , 23 lipca 1934. 4221/K

I I I .  K m . 1145/33. O b w ieszczenie  K om or* 
n ik  Sądu grodzkiego w Stanis ław ow ie Re* 
w iru I I I .  M arcel i  Szam o cki  obw ieszcza, żc 
w dniu 26  września 1934 r. o  godz. 13*cj w 
sali  posiedzeń S ąd u  grodzkiego w Stani* 
sławowie b iu ro L. 31 odbęd zie  się sprzedaż 
z p u bliczne j  l icytac ji  p o ło w y  realności  whl. 
715 ks.  gr. S tan is ław ó w , sk ład a jące j  się z 
n iez a b u d o w a n e j  pb u d .  Lk. 30 o po w ierz ,  
chni 3 a. 17 mtr. kw. Ja c h e t ty  v e l  Ja n c t ty  
S p eier  własnej  i całej  realności  whl 3766 
ks. gr.  Stan is ław ó w  J a c h e t ty  v e l  Jan etty  
S p eier  i M a je r a  Speiera  własnej sk łada jące j  
się z pbud. L. k. 3258 o pow ierzchni  4 a. 
2 6  mtr. kw., na które j  zn a jd u je  się dom 
m ieszkalny i altanka, że p o ło w a re a ln o śd  
whl. 715 ks. gr. S tan is ław ó w  oszacow aną 
została  na 4.755 zł. 45 gr., zaś cała realność  
whl. 3766 na kw otę 20008 zł., że sprzedaż 
r o z p o cz n ie  się od cen y  w yw o ław cze j,  a to :  
p o ło w a realności  whl. 715 ks. gr. Stanis ła* 
w o w  od kw oty  3.566 zł. 60  gr., zaś cała rc* 
a lno ść  whl. 3766 ks.  gr. S tan is ław ó w  od 
k w o ty  15.006 zł. P o n iż e j  ceny w y  woła w* 
czej  sprzedaż nie nastąpi.  4222/K

UPADŁOŚCI.
I .  S. 10/30/56. Zniesienie  kon ku rsu .  Kry* 

datar ju sz  niew iadom y z m iejsca  pobyru 
D a w id  Leib  W ach sp res s  z P i 'zn a  zastąpio* 
n y  przez kurato ra  adw. D r .  Laberscheka  w 
P ilznie .  K o n k u rs  do m a ją tk u  krydat r.jti* 

j sza, otw arty  uchwalą l iczba czynności  S 
10/30/1 zosta je  zniesiony.

S ąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I.
T a rn ó w ,  dnia 17 marca 1932. 4216

S a  25/31. P ostęp o w an ie  u g o d o w e dłużni* 
ka Izraela  M eilech a  Eis landa w R adom yślu  
W ie lk im  je s t  z ak o ń czo n e .

S ą d  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I.
T a rn ó w , dnia  21 stycznia 1933. 4215

I Sa  35/33. Postępow an ie  ugodow e dłuż* 
n ik a  Izrae la  N att la  kupca w K rakow ie  Die, 
t la  31 je s t  zakoń czon e.

S ą d  O k ręg o w y  W y d z ia ł  I. cywilny.
W  K rak o w ie ,  dnia  4 lipca 1934. 4214

FIRMY.
Firm . 552/34 A .  I. 34. Z m iany  dotyczące 

f irm y ju ż  w pisane j.  D o  re jestru wpisano 
d n ia :  17 marca 1934. B rzm ien ie  f irm y:  J . B . 
K ro c h m a lą  następca M . C zaczk es  we Lwo* 
wie ul. Kaźm ierzow ska 1. 35. Z m ia n y :  Ja* 
w ny spó ln ik  C h aim  C z o p f  wystąpił ze 

I spółki .  O d tąd  firmę po dp isyw ać będzie  po* 
i s iadacz f irm y M o jż e s z  C zaczk es  a lb o  T a u b a  

C zaczkes  ja k o  p ro kurentka  um ieszczając 
sw o je  p o dpisy  p o d  brzmieniem  firmy.

S ad  O k ręg o w y  W y d z ia ł  11. han dlow y.
W e  Lwowie,  dnia 24 marca 1934. 4212

Firm . 1107/34 A .  V I I  244. W p is  f irmy po* 
je d y n c z e j .  D o  re jes tru  w pisano d n ia :  14
czerwca 1934. B rz m ie n ie  f irm y: J a k ó b  Sil* 
b erm an Lw ów , ul. Kaźm ierzo w ska 15. Sie* 
d z ib a :  Lw ów . Przedm iot  przedsięb io rstw a: 
k o m is o w a  sprzedaż to w a ró w  bław atnych. 
W łaśc ic ie lem  f irm y je s t  J a k ó b  S i lberm an 
zam. we Lwowie przy ul. Kaźm ierzow skie j
15. F irm ę p o dpisu je  właściciel  samoistnie.

S ad  OKręgow y W yd zia ł  II .  h an d lo w y .
W e  Lwowie,  dnia 28 maja  1934. 4211

F irm . 907/34 B  I 258. Z m ian y  dotyczące 
f irm y  spółki  a k cy jn e j .  D o  rejestru wpisano 
d n ia :  27 kwietnia 1934. B rzm ien ie  f irm y: 
S p ó łk a  A k c y jn a  „ N a f ta " .  S ied ziba  S p ó łk i :  
Lw ów , pl.  M a r ja c k i  8. Z m ia n y :  W p isu je  się 
pro k u rę  inż. Stanisław a Psarskiego zam. w 
B o ry sław iu .

S a d  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II .  h an dlo w y .
W e  Lwowie, dnia  17 kwietnia 1934. 4213

Firm . 311/33 C .  V I I I  432. Z m iany  doty* 
czące firmy S p ó łk i .  D o  re jestru w p isan o :  21 
grudnia  1933. B rzm ien ie  i s iedziba f irm y: 
„ M en er"  Pierwsza lw ow ska raf iner ja  ole* 
jó w  i t łu szczów  ja d a ln y ch ,  sp ó łk a  z ogra* 
n iczo n ą  o d p o w ied zia ln ośc ią  we Lwowie. 
Z m ia n y :  Z aw iad o w ca  R u d o l f  K u ku la  ustą* 
pil. W  je g o  m iejsce uchw ałą W a ln e g o  Zgro* 
m adzenia  z dnia 4 lutego 1933 r. L. rep. 
36.163 u s tan ow ion o zaw iadow cą H erm an a 
Rigelę  zam. w W arszaw ie ,  ul. K ró lew ska 23.

Sąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  II .
W e  Lwowie,  dnia 30 l is topada 1933. 420S

Firm. 61S/34 B .  I I I  10. Z m iany  przy istnie 
ją c c j  ju ż  Sp ółce  A k c y jn e j .  D o  rejestru wpi* 
san o d n ia :  8 m aja  1934. N azw a f irm y: 
„P io nier"  S p ó łk a  A k c y jn a  dla poszukiwa* 
nia i w y do b y w an ia  m in erałów  bitum icznych 
we Lwowie.  S ied ziba  f irm y:  Lwów. Zmiat-  
n y : 1) U ch w ałą  N a d z w yc z a jn eg o  W a ln eg o  
Z g rom ad zen ia  z dnia 15 lutego 1934 Nr. 
R ozp .  231/34 w ybran o do Z arządu Dr. Je* 
rzego K ozick iego  we Lwowie na mie jsce 
Pawła Setkow icza,  który  ustąpił.  2) Uchwa* 
łą  Z arządu  dn. 18 stycznia 1934 udzielono 
p ro k u ry  Inż. Stanisław owi Paraszczakowi.

Sąd  O k ręg o w y  W y d z ia ł  II . han dlow y.
W e  Lwowie,  dnia 19 marca 1934. 4207

UZN ANIE ZA ZMARŁEGO.
I. 2. T .  8/34. Edykt.  M ak sym  A n to n ó w  

y n  G rzegorza  i Je w d o c h y ,  u rod zon y  16 
m aja  1880 w Plauczy wielkiej  pow. Brzeża* 
ny, przynależny do gminy G lin n a  pow. 
B rz eż a n y ,  w grudniu 1913 roku w yjecha ł  
do A m e ry k i  i do ro ku 1922 przebyw ał w 
szpitalu dla um ysłow o ch orych  w B u fa l lo  
i od tego czasu niema o nim wiadom ości,  
zachodzi więc dom niemanie ,  że nie żyje. 
O głasza  się, ab y  na jp ó źnie j  do 12 miesięcy 
ud zie lo no  w iadom ości o zaginionym.

Sąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  I. cywilny.
W  B rzeżan ac h ,  dnia 2 czerwca 1934 r. 4191

I. 2. T .  72/33. Edykt.  J a n  Kisił , syn Elja* 
sza i J e w d o c h y  C iepura,  uro d zo n y  S paź* 
dziernika 1878 w O skrzesińcach  pow. Ro* 
hatyn  i tamże przynależny został w r. 1914 
po w o łany  do woiska austr jackiego i brał  
udział w walce z w ojskam i rosy jsk iem i w 
1916 ro k u  pod wioską Sz n cró w  k o lo  Bro* 
dów. O d  tego czasu niema o nim wiadom o* 
ści, zachodzi więc dom niemanie ,  że nie ży* 
je .  N a  p ro śb ę  jeg o  żony Je w d o c h y  Kisił  
w draża się postępow anie  celem uznania go 
za zmarłego oraz m ałżeństwo jeg o  z Jew* 
d o ch ą  K is ił  zawarte 6 l is topada 1904 w Su* 
ch row ic  za rozwiązane. Ogłasza się w ezw a
nie, ab y  na jp ó źn ie j  do 6 miesięcy od dnia 
ogłoszenia  edyktu w gazecie udzie lono tut. 
Sąd o w i i adw. D row i O b er len d ero w i w 
B rzeżan ac h ,  k tórego  ustanawia się ob ro ń cą  
węzła m ałżeńskiego w iadom ości  o zaginio* 
nym, a jeg o  wzywa się, a b y  się zgłosił  w 
Sąd zie  lu b  dał znać o so b ie .  P o  bezskute* 
cznym upływie tego terminu Sąd  na pono* 
w ny w niosek  orzeknie  ostatecznie.

Sąd  O k rę g o w y  W y d z ia ł  1. cywilny.
W  B rzeżan ac h ,  dnia 14 m aja  1934 r. 4190

R O Z M A IT E .
Prez. 23317/34. E dy k t.  Sąd  A p e la c y jn y  w 

p o stępow aniu  celem odnow ien ia  księgi grun 
tow e j  S ąd u  grodzkiego w Sn iatyn ie  dla 
g m in y  katastralne j  S n .a tyn  dzielnica pierw* 
sza ( I . )  wzywa do zgłaszania w Sądzie  
grodzkim  w Sniatynie  do 30 l is topada 1934 
zarzu tów  w myśl § 14 ustawy z 25 lipca 
1871 N r .  96  Dzpp.

Lw ów , I sierpnia 1934. 4201

O G Ł O S Z E N IA  p r y w a t n e .

Z  p o w o du nied ojścia  do skutku dla bra* 
ku  kom pletu  Z w y cz a jn eg o  W a ln e g o  Zgro* 
madzenia , zw ołanego na dzień 31 l ipca 1934 
zw ołu je  n in ie jszem  Z arząd  Sp ó łk i  A k c y j n t j  
„M a ło p o lsk a  F a b r y k a  Ż a r ó w e k  we Lwowie' 
na podstaw ie ostatniego ustępu § 7 statutu 
i uchw ały  R a d y  N a d z o rcz e j  z dnia 31 lipca 
1934 p o n o w n ie  Z w y cza jn e  W a ln e  Zgroma* 
dzenie A k c jo n a r ju s z ó w ,  które  bez względu 
n a  w ysoko ść  rep rezentow anego kapitału  
ak cy jneg o ,  może powziąć  praw o m o cne u* 
chwały we wszystkich sprawach umieszczo* 
nych na po rząd ku  dzien nym  pierwszego 
W a ln eg o  Z grom adzen ia .  W a ln e  Zgroma* 
dzenie od będ zie  się dnia 13 września 1934 
o godz. 18=tej w W arszaw ie  w lokalu  Od* 
d - ia łu  Sp rzed aży  M a ło p o lsk ie j  F a b ryk i  Za* 
rówek, Spółki A k c y jn e j  przy ul. Święto* 
krzyskie j  25, z następującym  porządkiem  
d z ie n n y m :

1) R ozp atrzen ie  i zatwierdzenie  sprawo* 
zdania, b ilansu, oraz rachunku zysków t 
strat za ro k  g o sp o d arczy  1933/34.

2.1 U ch w ała  o użyciu kapita łó w  rezerwo* 
wych.

3) Pow zięcie  u chw ały  o p o kry c iu  strat.
4) K w itow anie  w ładz spółki z w yko nania  

przez nie o b o w ią z k ó w  za ro k  gospodarczy  
1933/34.

5) D j t l y  cz łonków  R a d y  N a d z o rcz e j  przy 
po dró żach  dla spółki,  tudzież ich roczne 
wynagrodzenie .

6) Potwierdzenie k o o p tac ji  i w y b ó r  Rady 
N a d z o rcz e j  na okres 3*letni.

7 )  S p o s ó b  i rozmiar dalszej pracy spółki.
D o d a tk o w e  sprawy na p o rząd ek  dzienny

należy  zgłosić do Z arządu  pisemnie nic 
późnie j  j a k  czternaście dni przed terminem 
W a ln eg o  Zgrom adzenia .

W łaśc ic ie le  akcji  m ają  prawo uczestni* 
czenia  w W alne in  Zgrom adzen iu , jeże l i  ak* 
c je  lub  przewidziane art . 399 rozporządzę* 
nia Prezyd. R zeczyposp .  z 27 czerwca 1934 ■ 
zaświadczenia d epozytow e z łożo ne zostaną ; 
w kasach Sp ółk i  we Lwowie ul. Lwowskich j 
Dzieci  25, lu b  w W arszaw ie  Św iętokrzyska  j 
25 lub  w R otterdam sch e B an k v ere in ig ing  N.
V .  w raz z f il jam i w H o la n d ji ,  lu b  w Pow* 
szechn ym  B a n k u  K red yto w y m  S. A .  wraz 
z f i l jam i w Polsce ,  p rzyna jm nie j  7 dni 
przed  terminem W a ln e g o  . Z grom adzenia .  
W  zaświadczeniu należy  w ymienić l iczb y  
akc ji  i stwierdzić, że akc je  nie b ę dą  w ydane 
przed ukończeniem  W a ln e g o  Zgrom adzenia .

O głoszeniem  tem pro stu je  się równocze* 
śnie poprzednie  m ylne ogłoszenie umiesz* 
czone 10 sierpnia 1934 w numerze 124 Ga* 
zety Lw o w skie j .  4225

K O T W I C A  (D e r Ar.ker)  
Pow szechne T ow arzystw o U bezpieczeń  S .A . 

w W iedniu  
G łów ne Przedstaw icielstw o na Polskę  

we Lw ow ie.
Zam knięcie rachunkow e z działalności  ogól* 

nej T ow arzystw a za 1935 r.
Stan cz y n n y :  Stan kasy  w Zakładzie  G łó  

w nym i od działach szyi.  311.969,84.  Rozp." 
rządzalna gotów ka Z ak ład u  G łó w n eg o  : 
od d zia łó w  w instytuc jach k re d y tó w ' „h 
szyi.  3,702.260.35.  N ieru ch om ości  szy!
31,849.508.39. P ap iery  wartościowe szył
28,850.946.35. Pożyczki hipoteczne szyi.
22,342.548. Pożyczki pod zastaw własnych 
polis  sz>l. 15,012.713.66 P ożyczki  udzielone 
spółdzielniom  szyi.  26 87/.45. N ależn o ść  z 
tytułu rezerwy składek zatrzymanej przez
reasekuratorów  szyi.  1 1 , 2 5 7 . . 0 4 .  Należ* 
ność  u reasekuratorów  szyi.  2 ,879.4S0.9-  
N iero z liczone  składki szyi.  3,622.727.45.  Na 
lcżno ść  w od działach szyi.  1,059.210.29. Ró* 
żne aktywa szyi.  1.355W8/6.43. N a leż n o ść  w 
dziale życiow ym  szyi.  50.231.37.  Inwentarz 
(w całości o dpisan y).  Łączna «uma stanu 
czynnego szyi.  122,321.977.57.

Stan b ie r n y :  K apitał  a k c y jn y  (pełnow pła,  
eony) szyi.  3 Ouó.OOO.— . Fundusze z a p a s ł  
we szyi. 1 ,100.000.— . O g óln a  rezerwa za, 
bezpieczenia  B  szyi.  I59.076t4S. Fundusz 
ró żn ic  kursow ych szyi.  36.985.60. Rezerwa 
sk ładek  (po  potrąceniu udziału reasekuran* 
tó w ) szyi. 57 ,551.936.— . Przeniesienia skla, 
dek  (po potrąceniu udziału reasekuratorów ) 
szyi. 3,213.803.05 Przedp laco ne  składki 
szyi. 172.460.90. Fundu sz  dyw idend  owy u* 
b ezp ieczon ych szyi.  220.640.84. Rezerw a dla 
roszczeń pen sy jn y ch  fu n kc jo n ar ju szy  szyi. 
9/1.000.— . Rezerw a na n ieuregulow ane szko 
d y (po p o trąceniu  udziału reasekuratorów ) 
szyi. 3,000.411.92. N a leż n o ść  z tvtułu za* 
trzym anej reasekuratorom  przez Z ak ład  rc* 
zerw y składek szył.  4S.920.9I3 .27.  Należ, 
ność  reasekuratorów  szył.  3,240.559 58. Prze, 
niesienia procentów  szył.  161.650.“ I. Różne 
pasywa szył.  363.-i20.S4. N ależn o ść  działu 
elem entarnego szyi.  50.231.37. N ad w yżka z 
o b ro tu  roku sprawozdawczego szvl. 
158.887.01.  Łączna suma stanu b ie r n tg o  szyi. 
122,321.977.57.

R achunek  strat i zysków  działu życiow ego  
za 1933 r.

P rz y ch ó d :  Przeniesienie zysku z roku
ubiegłego szyi. 115.973.21.  Pr zeniesienia fun 
duszów z roku poprzedniego szyi 
60 ,322.203.09. Rezerw a na nieu regulow ane 
szko dy  z roiku ubiegłego (po  potrąceniu  u, 
działu reasekuratorów ) szyi.  2.764.425.10. 
Z b ió r  sk ładek szyi.  10,526.059.05. D o ch o d y  
od lokat  kapitałów  szyi. 3 ,348.677.34. Inne 
d o ch u d y  szyi.  1,064.367.52. Łączna suma 
p rz y ch o d u  szyi.  78,141.705.31.

R o z c h ó d :  W y p ła ty  zapad łych ubezpic,
czeń i rent szyi.  5.102.293.12. W y p ła ty  za 
w yku pion e polisy (po  potrąceniu udziału 
reaseku ratorów ) szyi. 3,789.586.16. Koszty 
(p o  potiifCe] iU b o n i i ika ty  reasekuratorów ) 
szyi 3 00 3 .552.23.  O d p is y  i inne wvdatk* 
szyi.  1,702.200.53. R ezerw a na meurcgulo* 
wane szk o dy  szyi.  2 ,332.449.23. Stan fundu* 
szów  z koń cem  roku spraw ozdaw czego 

zyl.  61,352.757 03. N ad w yżk a  z ob ro tu  r e 
k u  spraw ozdaw czego szyi.  15S .SU .01 . Łą 
czna suma ro zch o du  szyi.  78.141.705 31. 
Z am knięcia rachunkow e z działalności To* 

w arzystw a w P olsce za 1933 r.
Stan cz y n n y :  Kasa zł. 30.645.05. Ins?ytu< 

c je  kred yto w e zł. 132.515.21. Papiery war 
tośc io w e zł. 2 ,645.010.93. Pożyczki  hipote* 
czne zł. 306.720.— . N ieru ch om ości  zł. 
1.400.000.— . Pożyczki pod zastaw własnych 
p o lis  zl. 1,033.863.13. Centrala  G łó w n e g o  
Przedstawicielstwa zl. 716.851.18. D łu żnicy  
zl. 451.562.86. Przedp lacone opłaty stemple* 
we zł. 2,427.01. Inne aktywa zł. 7.456.43. 
Strata zł. 16.092.09.  Łączna suma stanu czyn 
n tg o  zł. 6 ,742.943.89.

Stan b ie r n y :  Fu nd u sz  ub ezpieczen iow y
zł. 5 ,735.118.68. F u ndu sze  i rezerwy techni* 
czne zl. 490.505.59. W ierzy cie le  zł. 46.276.22. 
D ługi hipoteczne (w międzyczasie cyrów* 
nane)  zł. 350.000.— . Inne pasywa zl. 
121.043.40.  Łączna suma stanu b iernego  zl. 
6,742.943.89.

R achunek zysków  i strat za 1933 r
Z y s k i :  R ó żn ica  kursow a na rezerwach zl 

1,996.504.20.  Strata  zl. 16.092.09. Łączna su* 
m a zysków  zł. 2,012.596.29.

S tra ty :  Strata w roku spraw ozdaw czym
na rdeu ubezpieczeń na życie zl. 847.896.9S. 
Strata  z m ajątku  Z akładu zl. 177.076.55.  
O d p is y  i straty n ie o b ję te  poszczególnem i 
rachunkami zl. 987.622.76. Łączna suma 
strat zł. 2,012.596.29. 1206

O G Ł O S Z E N IE .
D y r e k c ja  O k ręg o w a K ole i  Państw ow ych 

w W iln ie  ogłasza n ieo g ran iczo n y  przetarg  
ofer to w y  na dzień 25 września 1934 r. na 
sprzedaż o k o ło  3.200 ton n staro użytecznc j  
naw ierzchni w ąskotorow e j  o w y s o k o ś c i  po* 
niżej 80  mm., zn a jd u jące j  się w M agazynie  
Z a s o b ó w  w Brześciu .

B l iższy ch  in fo rm acy j ,  ja k  również zezw o1 
leń na o b e jrzen ie  naw ierzchni w Brześciu , 
udziela  W y d z ia ł  Z a s o b ó w  D. O .  K. P. w 
W iln ie  (ul.  S ło w ackieg o  N r .  14) IV' piętro 
p o k ó j  N r . 17. 4195

D yrek cja  O . K . P. w W ilnie.

B R O S Z K I
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